Kedakcja | miministrazja Przejazd Na 8. 
aa WA 


 — 


zę 


4004; I 


pP A £. 5 
NRS v 


A 


Dał: 


kt je: 


U 


Ceru menamersig: 
Miesięcznie Ka. 109 
na prowincji „ lif 
oraz CAA E TA 


przesyłane pocztą, nale- 
ży adrosować jak nastę- 


PAWEŁ URBANIAK 
Łódź, Przejazd Nr. 3. 


j „Praca“. 


TELEFOG NR I2 
TOFEL KOZTYTDCOWIYUNYW NR * TIDE  TOZTGAT OT c 
Prenumeratę i ogłoszenia dia pisma „*reca* przyjmuje Biuro pism A. Zatorski 


Łódź. Wtorsk 26 kwiełara 1321r. Gana 5 mx. (Hz rawdach 5.20 1.) Wottytaść gaczłoże opasna ryczałtem, 


| ann CY) 


«4213030030 


p "—=—= Ea 


OW ODZZCOKÓ YORI TRA ZDJ 


Administracja otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. 


5 — 7 wiecaOrom. mese 
Cekretarjat Redakcji otwarty dla pu- 
bliczności od 7—9 wiacz. codziennie. 
Rękopisów niensdających się ie druku Radakcja 
AGE" TF" nla*zwracs. y P= 


Artykuły boz oznaczenia hoaorarjum uwu:anas 
= gą za bezpłatne. © c 


Rok II. 


Pismo poświęcono sprawie rokotaików i intaligancji pracującej, 


CENA OGŁOSZEŃ. 
Przed tekstem mk. 25— 
w tekście mk.15,—ps tet- 
ście rekiamy rak,10, —,ns - 
krelogi mk. 10—, swyczte|- 
ac mk, 7.00 za wiersz nom 

parelowy jednołarmawy. 

Ogłoszenia drobae 3.50 m 
za wyraz, dla poazakijy 

cych pracy 4.— 


Ogłoszenia zamiejscowe o, 
50 proc. drożej. — Zagra- 
niczne o 100 proc. drożej. 
Ogłoszenia nadsyłane ps 
K.S wiacz. 3) proa, irste} 


Konta czekswe P. K. 0.60143 


[x a i = = p 
„w Pabjanicach, Zamkowa Nr. 15. —- 


2- -a Toii siin 


Teatr Mieiski Wtorek 26 b. m. | Sroda 27 b. m. po cennch znitonych Czwartek 23 b. m. 
i | RZECGYRECE C 
"kochane | „WESELE aerae 
J Papierowy koclansk NES i Białą rękawiczka 
Balaton 10. 5 | 2 „W 
Pd dytekcją RL. Zolworowioxa, 3 akt. z prol J. Szaniawskiego. Dramat w 3 akt. St. Wyspisńskiego: Sztaka w 5 akt. St. Żeromakiego, Premjera! 
Kaim AEK mA z n š * == RÓW GK WROTE RPA Tj GR AOC Z man > EA = CE 
TEP O TE CREER UWE ES TEE 
e w u E E BAE ro 
5 e 8 PAPĄ J 


43 


> M ~. i+ 


Anglja przeżywa obeonie niez- 
miernie trudne chwile: od kilku bo- 
Wiem tygodni wszystkie kopalnie na 
alym obszarze wyspy przestały pro- 
dakować, . 

Górnik porzucił na dane hasło 
Paco, wyszedł z podziemi i stanął 
Sokdaruie do walki z kapitałem i z 
lżądom. A rozumiejąc, iż walka ta 
FeBiada dla niego niezmiernie do- 
nieslo znaczenie, że jego zwycięstwo 
lub klęska odbiją się głośnem echem 
W całym Świecie —walkę prowadzi 
scewzględnie i posługuje się wszel- 
kimi dostępnymi środkami, byleby 
ta osiągnąć. 

j,, Dlatego nawet od pomp odwo- 
%0 robotników, i w konsekwencji 
m y szereg kopalń uległ zalaniu. 
lzeba będzie dużo czasu i zasobów 
ni 80wych, aby te zalane kopal- 

Przywrócióć do normalnego sta- 
ne Diatego wezwał inne organiza- 
j0 robotnicze, aby mu pośpieszyły 
z pomocą i nie cofnęły się nawet— 
ka strajkiem generalnym. 

apytamy — górnikowi 

nod? Czy o nową 
~ 6% Czy też o lepszą 
| Bipy, å ia strajk górni- 
8 =. 

My czny? —Nie=2 ada charakter po 

Górnik angielski walczy—o do- 
tychczasowy stan posiadania, t. zn. 
+ utrzymanie płac dotychczasowych. 
Si chce on peprawy bytu, chce 
aiko utrzymać to, co obecnie ma, 
© w czasie wojny dla siebie zdobył. 
strag, 7 CZYNĄ, która wywołała ów 
bra, górniczy, było oświądczenie 
DAB owców, iż oni domagają się 
NB płac robotniczych, iż do- 
Jchozasowe normy zarobkowe BĄ 


wygórowane, że więc cennik płac 


aagielskiemy 
Bedwyżkę płą 


Kryzys ekonomiczny 


w Angjji. 


robotniczych nie wytrzymuje kalku- 
lacji. W konsekwencji — ogłosili 
nowe warunki pracy i zażądali od 
górników, aby ci sią bezwarunkowo 
na nie zgodzili. 

Rząd angielski w osobie swego 
promjera Lloyd Georg'a stanowisko 
przemysłowców poparł całkowicie. 
Lloyd George dodal jeszeze, sklada- 
jąc oświadczenie w Izbie Gmin (Iz- 
bie Poselskiej), że rząd musi cofnąć 
wszystkie subsydja pieniężne, które 
daje przemysłoweom, i dlatego — 
obniżenie płac jest konieczne. 

Górnik angielski stanowiska 
tego nie uznał, na obniżenie swych 
zarobków się nie zgodził—i walka 
rozgorzała. Rząd i przemysłowcy 
wezwali społeczeństwo do pomocy; 
górnicy zażądali, aby inne związki 
robotnicze udzieliły im poparcia. 
Izba gmin (Sejm) stanęła po stronie 
rządu, zgodziła się bowiem z Lloyd 
Georgem, kiedy ten uzasadniał ko- 
niecznośc ogłoszenia stanu wyjątko- 
wego. 

Dziś—po kilku tygodniach upor- 
czywej walki kryzys zbliża się ku 
końcowi. dak wskazuje na to cały 
szereg faktów, strajk zostanie wkrót- 
ce przerwany, górnicy wrócą do 
pracy. 

Czy zwycięstwo będzie po tch, 
górników, stronie? Wątpliwe. 

Obóz bowiem robotniczy w An- 
glji nie okazał się solidarnym. Nie 
wyczuł, że przegrana górników jest 
jednocześnie przegraną całej klasy 
robotniczej. Labour Party (Partja 
Pracy), skupiająca pod swymi sztan- 
darami wszystkich zrzeszonych ro- 
botników, zawahała się i nie rzuci- 
ła na szalę ostatniego swego nie- 
zmierunie ważkiego słowa: nie waz- 


Ameryks 


Udział biorą: 


wała ogółu robotniczego do”popar= 
cią zdecydowanego stanowiska gór- 
ników. Zdobyła się jedynie — na 
pośrednictwo i na wywarcie odpo- 
wiedniego nacisku na rząd. 

Trójzwiązek t. zn. związki gór- 
niczy, kolejowy i transportowy dziś 
już nie istnieje: po prostu rozchwiał 
się. Utworzony w momencie ogło- 
szenia strajku w pierwszym okresie 
walki sprawę stawiał bardzo moc- 
no. Kilka bowiem razy, popiera- 
jąc kategorycznie żądania górników. 
oznaczał datę rozpoczęcia strajku 
na kolejach i robotników transpor- 
towych. Zawsze jednak w ostatniej 
chwili—cofał się. 

Gdy tymczasem obóz przeciwny 
od samego początku działał solidar- 
nie i sprężyście. 

Obecnie—górnicy na placu boju 
pozostali sami, A już iście niedź- 
wiedzią przysługę okazali im miej- 
goowi i zamiejscowi komuniści, któ- 
rzy na hasło, dane z Moskwy, zaczęli 
na gwałt popierać strajk, a nawet 
wezwali organizacje robotnicze za- 

raniczne, np. niemieckie i holen- 
erskie, by te okazały wydatną po- 
moő górnikom angielskim, oczywiś- 
oie w imię hasła—golidarności mię- 
dzynarodowej. Bolszewicy przez zna- 
ną swoją metodę ciągłego mącenia 
i łowienia ryb w mętnej wodzie 
osłabili jednolity początkowo froni 
trójzwiązku, a nawet — zachwiali 
frontem górniczym. 

Dziś w Anglji o strajku gene- 
ralnym już mowy niema; dziś panem 
sytuacji jest Lloyd George. Z sze- 
regów strajkujących górników roz- 
poczęła się dezercja, Coraz częściej 
i coraz głośniej dają sią słyszeć 
wśród nich głosy, iż czas najwyż- 
szy przerwać strajk i wrócić do 
prasy. 

Kilkakrotnie przerywane. per- 
traktacie pomiędzy przemysłowcami 


zm Fl r | m 
ńska sensacja 


która pobija wszystkie dotychczas widziane. 
Iwy, tygrysy, lamparty, małpa 
„JACK, słoń Gharil, dzieci i murzyni. 


a-Związkiem Górników 
pośrednictwem Lloyd George'a znowu 


zostały za 


nawiązane. Opinja publiczna an- 
gielska wierzy, iż sytuacja sią 
wkrótce wyjaśni, że jednak Lloyd 
George, znany ze swej zręczności 
rozwiązywania trudnych problemów, 
i z tych trudności wyjdzie zwy- 
cięsko. 

Dla nas — ze względów i spo- 
łecznych i polityeznych—rozgrywa- 
jąca się na terytorjum Anglji walka 
pomiędzy pracą «a kapitałem posiada 
bardzo ważne znaczenie. Ze wzglę- 
dów społecznych—boć i my stoimy 
w przededniu walki o cele analo- 
giczne; o utrzymanie dotychczaso- 
wych zarobków robotniczych. Zo 
względów politycznych: boć klasa 
robotnicza w Anglji, nie znając wca- 
le Polski, stale zwraca się przeciw- 
ko słusznym naszym aspiracjom po- 
litycznym. 

Z wyżej przytoczonych wzglę- 
dów—-proletarjat polski śledzić wi- 
nien przebieg tej walki z dużem 
zainteresowaniem. 

B, F. 
ie 


Kronika polityczna 


O przedstawicieli kolejarzy 
i pocztowców w Sejmic. 


Ze względu na mające się rozpo- 
Cząć wybory do nawsgo Sejmu, Koła 
pracowników telegrafu wystąpiło z pro- 
jektem niezwłocznego porozumienia sią 
ze związkiem kolejarzy i centralnym 
związkiem pracowników poczty, tcia- 
grafu i telefonów, aby te dwie najlicz- 
niejsze organizacje zawodowe wspól- 
nym wysiłkiem przęprowadziły do przy- 
szłego Sejmu swego kandydata do o- 
brony praw i potrzeb tego licznego od- 
lamu pracowników. Projektowane jest, 
że do bloku tego pszyłączą się praco- 
wnicy komunikacji lądowej i rzecznej 
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Ruch zuwodewy Miegeńcji 


Akeia ekonomiczna pracow- 
ników miejskich. 


Wczoraj odbyło aię w lokalu Zwiąe 
zku urzędników  miejakich zebranie 
„przedstawicieli wszystkich Związków u- 
rzedników i robotników miejssich, na 
którem wybrano komisję międzyzwiąz- 
kową, która zos'ała upoważniona do 
ostatecznych pertraktacji z Magistratem 
w sprawie ostatnie wystawionych łą” 
dań. W razie otrzymania odmownej 
odpowiedzi dziś o godz. 12 w poludnie 
— będzie wyznaczony przez komisją 
międzyzwięzkową ostateczny termin na 
czwartek dn. 28 do 12 w poludnie. 

Gdyby i w tym terminie sprawa 
Żądań urzędników | robotników miej- 
skich nie została jeszcze ostatecznie 
pomyślnie zełatwiona, wtedy zostania 
zwołane nadzwyczajne ogólne zebranie 
członków wszystkich zainteresowanych 
Związków. na którem zapadną postano- 
wienia co do dalszych kroków. 


Urzędnicy municypalni 
przeciw ministorstwu 
skarbu. 


Urzędnicy magistraccy, a mianowi- 
cie: Wydział Oświaty i Kultury, Komisja 
Powszechnego Meucznaia, Rada Szkolna 
Miejska, Urząd Mieszkaniowy, Inspekcja 
Mieszkaniowa, Urząd Rorjemczy, Sekcja 
Włókiennicza, Oddział Zabudowy Miasta, 
Oddział Kanalizacji, Oddział Pomiarów, 
Miejska Pracownia Psychologiczna, zwró- 
ciły sią z następującem pismem do za- 
rządu 4w. Zaw. Pracewników Miejskich: 

„Wobec wyraźnie wrogiego stia- 
nowisku p. Miu. Skarbu, co do żądań 
| Sn miejskich i Magistratu m. 

odzi, tudzież bezprawnego narzucania 
Łedzi prywatnych rewidentów — niżej 
odpisani urzędnicy, zwracają się do 
z. Zarządu s wnioskiem o zwołanie 
nadzwyczajnego ogólnego zebrania pra- 
cowników miejskich celem omówienia 
powyższej decyzji p. Ministra Skarbu i 
zajęcia odpowiedniego protastacyjncgo 
stanowiska”, 


Powrót da pracy 
bznkowców. 


Na zebraniu ogółnem pracowników 
Banku Handlowego w Warszawie, Od- 
działu w Łodal, w dniu 234 kwietnia r. b 
zapadła jednomyślnie uchwala treści 
następuj4ącelt 

„Na skutek przyjęcia przez dyrek- 
cję Banku Handlowego w Warszawie, 
oraz przez delegatów pracowników ar- 
bitrażu w sprawie żądań wystawionych 
przez pracowników, zebrani wyraża:ą 
przekonanie, że arbitraż tan rozatrzyc- 
nie zatarg przyjęciem postulatów pra- 
cowników, 

Ponieważ ze względów technicze 
nych możliwem jest, że wybór arbitrów 
i superarbitra potrwa jeszcze kilka dni, 
zebrani biorąc również pod uwagę inte- 
resy ogólno-społeczna uważają, że w 
obecnych warunkach  możliwem jest 


WIT i.” SZ 


Przeczucie. 


A. Górskiemu (Łubie) art. — 
malarzowi — sierżantowi 6 p. 
p. l Br., poległeimu pod Urzę- 
owem z. Lubelskiej w m. 
lipcu 1915 r. 


Jeszcze nad Wiałą, gdy odpoczyn- 
kiem stała brygada — 

Upalny, lipcowy dzień... 

W chłopskiej, opuszezonej zagrodzie, 
rozkwaterował sią nasz płuton. 

Zmęczeni, bezwładni, pokładli się 
żołnierza w nędznym ogrodzie, — a za- 
gnąć nikt nie może! — 

Wybuchy zgrzytne pękających po- 
cisków, głucho przynoszą echa... i znów 
cisza, martwota, 

Leżało nas dwu na trawie: Oni ja. 

Nad nami już coś sią pełniło. — 
Coś martwo — lekkim a oiężkim kro- 
kiem się zbliżało. 

Przeczuciel 

Niewyraźne, nieme Przeczucie. 

On miał usta skrzywione bolesnym 
uśmiechem blizkiego skończenia. — 

I te oczy zamglone śmiercią, oczy 
beznadziejnie martwe, wyblakłe, śmier- 
telne... 

„Nie chciałbym teraz umierać, gi- 
BĄĆ.. Ta nasza wymarzona Polska — 
est daleko —, jak dawniej... nie chciał- 

ym umierać...” 
PowarzyBzu fy mój! 
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przystąpienie do pracy w tutejezym 
Oddziale w poniedziałek, dnia 25-go 
kwietnia”. 

W wykonaniu powyższej uchwały d. 
25 b. m. pracownicy Oddziałów łódzkich 
przystąpili do pracy. 


Sprawy robotnicze. 


Zebranie Exspedjentów. 


W tych dniach w lokalu P. Z. Z. 
(Główna 31) przy udziale 100 osób od 
było się zebranie Exspedjentów. Zebrani 
postanowili zapisywać sig na członków 
Związku „Praca“. Po zorganizowaniu 
się należytam utworzona zostanie przy 
Związku „Praca” sekcja Exkapedjentów. 
Wszyscy exBspedjenci obowiązani są za= 
pisać się na członków sekcji. 


Ze Związku strażoków 
i kominiarzy. 


Polsk. Zw, Zaw. strażaków i komi- 
niarzy rozpoczyna pracę prawie po półro= 
cznej bezczynności, do jakiej był zniuszo- 
ny dzięki kreciej robocie niektórych na- 
cłelników i komendantów siraży. Pomimo 
tej reakcyjnej roboty, nie zdołano jednak 
zlamać chęci robotnika do organizowania 
się. W dmu 21 b, m, w lokalu Pol, Zw. 
Zaw. (Główna 31) pokaźna liczba straża- 
ków i kominiarzy stawiła się na ogólne 
zebranie, 

W przemówieniach swoich stróż cy 
podkreślał, że obiecana szczęście pizez 
p. komendantów w „mile widzianym” przez 
fabrykantów „Związku św. Florjana" by- 
to tylko bałamuctwem i gadanie to mialo 
ma celu rozbicie orpanizacji robotniczej, 

Zebrani po obszernej dyskusji po- 
Stanosrili za wszelką cenę organizację ro- 
botniczą mtworzyć, silną i zdolną do od- 
parcia każdej chwili zakusów ludzi szko- 
dzących ruchowi i orguaizacji robotników. 

Wybrana zostaladkomisja do zbada- 
nia ksią cowości Związku, oraz wprowa- 
dzenia Związku, na właściwe tory. 


Mały feljeton. 
Obrazki: IH. Miedzieła. 


Ruch mnisiszy na ulicach. Zrana: Gro- 
madki pobożnych spieszą do kościoła. Ktoś 
wraca z pracy nocnej. lnny a zabawy., Powoli 
miasto sią budzi w majestacie święta, odpoczyn- 
ku.. Zadzwonią irainwaje, zaturkoczą dorośki 
— ale już nie tym nerwowym przeraśliwie dźwię- 
kiem, co wczoraj, w sobotę... 

Ku poludniowi... Ruch większy. Dswony 
kościołów. Znów: jedni do świątyń, drudzy na 
spacery, trzeci śplą po hulance...f 

Dom Boży: Lo mszy. Wylewa się tłum 
z otwartych wierzel — 

Paule, panowie ubrani, eleganocy, pach- 
nący. „lnieligoncja”, posiadacze, kupcy, „zac- 
ne” rodziny. Szary tłum z roboczego przod- 
miościa odpłynął juś przedtem. Nie jemu, 
śmlierdzącemu mieszać sių nawet w kościele z 
elitą wyższą.. Panie, mężatki rozromansowana, 
panienki, sirzelające oczkami w kościołku na 
prawo i lowo, bawidumki, szukające w kościoł- 
ii nowych buż opuszczają Świątynię. Po 
„modlitwie“ już... Teraz na ulicę: kontynuować 
flirt". Do końca. Może sią mda do finału. 

Na ulico, na spacer ndedzielny. Potem 
na obiadek. Wieczorem na randea vOUB... 
Niech żyje, żyje, żyje życie! 

Wicczorem: Kawiarnia. ` 


W Twoim cichym, martwym pro- 
teście było potwierdzenie śmierci. 

Nie wiedziałeś o tym, że już stoi 
nad Tobą, juź sią pochyla... 

W cichym proteście: żal, tęsknota, 
śmieró. 1 

Rozkaz poderwał na nogi brygadę, 
rozkaz marszu, rozkaz zapełnienia luk 
przełamanego frontu, ciałami świeżych 
żołnierzy. 

I szli w spiekotę, w upalny lipcowy 
dzień, szli obładowani tornistrami, cięż- 
kiemi od drogich pamiątek: relikwje, od 
matok upominki—ojców, listy—ukocha- 
nej; tęsknota. 

Z karabinami na bezwładnych ra- 
mionach, szli w spiekotę, w wieczność. 

adne uczucie nie burzyło sią w 
piersi — 

Jeno martwe, szklane przeczucie 
kołatało się boleśnie, a nieświadomie w 
Sercu, 

4 

Okopywaliśmy sią w rezerwie za 
pierwszą linją. 

% przybliżaniem się końca wzra- 
stała w nas chorobliwa żywość i ani- 
musz, a kierowało niemi nieświadome, 
zdenerzwowane przeczucie. 

Och! te słowa, gdyś kopał okop, 
a nio chciało Ci się kopać, bo wisiało 
nad Tobą, co przyjść miało... 

Te słowa bolesne, tragiczne, a w 
aztucznej wesołości wypowiedziane, 

— „No, jutro już nie wszyscy mię 
sobaczyclel* 


wielnia © 12. 


Taniec. 


Zabawa. Od togo niedziela. Ki- 
Pijatyka. 


Dom schadzek. Byle żyć. 

Pleniądzet Pieniądze! Potęga. Za nie 
kopimy wszystko: wszystko, prócz sumienia 
Prócz tego marnego przeżytku czasów. 

Ale precz toraz ze sumieniem! Teras 
używać!!! Ghodżela do nas, panie, panienki, 
podlotki, mamy pieniądze, damy wam zabawą, 
ucztę, tanioo. A potem won. My panami. My 
hołotka towarzyska, my panie i panowie, bły- 
szczacy blichtr, sa którym kryje się najohyd- 
niejszy czarny, cuchnący brud. My flistry, 
bawidamki, trzplotki! 

Niech żyje świat! Precz s przesądami. 
Precz. 


no. 


Niedziela sohodsl... Jutro do pracy... 
Powraca powoli wszystko do „normalnego“ tło- 
kyska.. Miasto Ścieha. Pustonzeją kawiarnie 
1 kina i ulico. 

Mrok nocy tuli w swych ramionach wiel- 
kie miasto, wielki cuchnący śmietnik rozpusty, 
nikczemnośsol 1 zła. 

Jakawo. 


| Wz 
Z chwili. 
Z „Dzien, Rob.'t. 


Mówią że: 

Pan wiceprezydent Stupnicki, nie- 
mogąc znaleźć okazji ¿do zaprezentowa- 
nia swych właściwych zdolności, porzu- 
cił posadę w Magistrncie m. Łodzi i 
przeniósł się do Ministerstwa Skarbu, na 
porade gońca-listonosza.. Pierwszy de- 

lut miał miejsco w e ub. tygodnia 
pan Stupnieki odniósł list Ministerstwa 
Skarbu — p. J. Konicowi. 


4 
Mówią, że p. prezyd. Aleksy Rżew- 

ski, autor dzieła „Za Wolność i Lud" 
złożył serdeczne życzenia p. Konicowi, 
z okazji zamianowania p. Konica... rewi- 
zorom Magistratu. 

Dr. Jan—Przebój. 

p. z 


Z Tomaszowa Mazowieckiego, 
(Wiec przedwyborczy). 


Dnia 17 b. m. odbył się tu wiec 
przedwyborczy do Rady Miejskiej, Pree- 
wodniczył p. Kamiński, sexrelarzował Pa- 
chalski, Pierwszy zabral gios były radny 
Górecki i wyjaśnił powody wystąpienia 
radnych frakcji N. P. R z dotychczasowej 
Rady. Po nim zabierain głos kiika jesz- 
cze mówców, kKrytyku ąc poepodarkę ko- 
munalgą dotychczasowej spółki napesow- 
sko-żydowskiej. W obronie dotychczaso- 
wych rządców wystąpił tow. Zakrzewski, 
ale tak nieudolnie, wzbudził tylko 
śmiech, 

Ruch praedwyborczy jast ożywiony. 
Towarzysze, choć się calkiem skompromi- 
towali doiychczasowemi rządami, robią 
wszystko, by z powrotem dosla: Radę 
miejską w awe władanie. I mice dziwnego, 
b> przecież przy magistracie są Ciepłe po- 
sady dla dzialzczy pariyjuych. Na koszt 
miasta można ntrzymywsać funkcjonarje- 
szów partyjnych. Tembardziej ogó! robot- 
niczy naszego miasta powinien skupić 
wszystkie siły, by nie dopuścić do zwy- 
cięstwa Żydów i pepesowców. 

Powinni więc wszyscy Świadomi rzee 
czy zabrać się do pracy, bo termin wybo- 
rów już biizki (8 maja). K. K. 


22 


Ale przeczucie Cię strzegło, wtło- | 
czyło w krtań dalsze słowa, a wyrzuciło 
wyrok, nieświadomy wyrok: 

„Nie — już ja was nio zobaczę!” 

Jak Tyl — Dlaczego Ty? — Właś- 
nie Ty! — 

— „Nie chciałbym umierać“... 

Ty, właśnie Ty, — dlaczego? 


Linia. 
f Zmieniliśmy zmęczoną stratami kom- 
panję 

Burza szalała między okopami, świst 
kul nie dał Ci, żołnierzu, spocząć. 

Stałeń ciężki przy karabinie zat- 
kniątym w strzelnicy, stałeś i czekałeśl... 

W. przerwach sennego ciężkością 
myśli, budziły Cię słowa komendy: „do 
karabinów!“ Strzelałeś paczkami. Strze- 
lałeś „od prawego pojedyńczo i naod- 
wrót“... Strzelałeś aż karabin tulil się 
do Twoich zgrabiałych chłodem polskiej 
nocy, rąk. 

Strzelałeś paczkami i pojedyńczo— 
od lewego i naodwrót. 

Tak noc całą! 

Chwilami znurzenie brało cię w 
niewolę i kładłeś się na rozmokłej gli- 
nie. a.chora, naprężona wyobraźnia pod- 
suwała ci uspokojenie dające a męczące 
majaki. Przenikliwą rosą dżdżu noc- 
nego przesiąknięte, mgłą szarą i brudną, 
jak Twój płaszcz, otulone pochylało się 
nad Tobą... 

Przeczucie. 

Dzień spędzony na przekopy wania, 
łączącego korytarza. 


NG 4 


Wiadomości biia. 


Kalendarzyk. 


Dziś Marcelina 

Jutro Matcelina 

Wschód słońca, 4 m. 4i 

Zathód 7 m. 13 

Wschód księżyca 10 m, 88 
Wtorek Zachód = 1 m. 25 


— Uchylenie ustawy o bezpieczeń: 
atwio publicznem. Minister spraw we” 
wnętrznych uchylił rozporządzenie, do‘ 
tycząca ustawy o bezpieczeństwie pů 
hlicznem, wyłączając Łódź, Zgierz | 
Pebjanice. 

— Zaliczki na płacę. Celem uregt* 
lowania sprawy zaliczek na pobory służ: 
bowe funkcjonarjuszów pańztwobych 
miniaterstwo skarbu wyjaśniło, IŻ zalicz 
ki zarachowywane będą w bieżącym 
okresie budżetowym (1921 r.) wyłącznić 
na rachunek sum obrotowych. Na ton?ë 
rachunek zarachowywać się będą zwro” 
ty udzielonych zaliczek.  Miniaterntwo 
akarbu wyznaczy na wydawanie zalicześ 
osobny fundusz w granicach 10% sum 
preliminowanych na pobory funkcjons" 
rjuszów państwowych. Fundusz przew! 
dziany na zaliczki ministerjum podzie 
proporcjonalnie do sum wyznaczonyd 
na pobory dla naczelnych władz 4 
Główny Urząd kasowy i Izbę akarbow$ 


— Czerwony Krzyż. We wtorek, d 
26 bm. o g. 7 wiecz. w sali Tow. Kres 
dytowego przy ul. Pomorskiej (Sredniej) 
21, odbędzie się walne zebranie człon: 
ków Łódzk. Oddz. Tow. Czorw. Krzyża: 

-- Z Towarzystwa Prawniczogo. 
środę. dn. 27 bm., o godz 8i pół wiccłn 
w losału Tow. Prawniczego (ul. Piott 
kowską 91), wiceprezes Tow., Sędzia fe 
Marjon Cynaraki, wygłosi referat p. t 
„Ustawa Konstytucyjna Rzeczycospolitel 
Polskiej z dnia 17 marca 13521 roku”: 
Koreferentem będzie Sędzia p. Rafet 
Kempner. 


— Zwrot zarekwirowanych rowerów: 
Komisarz rządu na m. Łódź komuni: u:€: 
że wszyscy posiadacze kwitów rekwi* 
zycyjnych powinni zgłosić się z kwitami 
rekwizycyjnymi i dowodami osobistynt 
do akladów samochodowych u-HMoznań7 
skiego w czwarte 46, piątek 29, aobotę 
30 kwietuia mb, w piątek 6, sobotę 
7 maja, pomiędzy godziną 9 rano A 
1 po poł. po odbiór rowerów. 

— Porządeczki pocztowo-tclegraficz: 
ne. Komunikują nam, żo w Urzędzie 
telegraficznym „oszczędności* zaprowa* 
dzono tak dalekie, iż telegrafistki nið 
posiadają nawet kasetki, w której mo” 
giyby przechowywać zebrane z opiat 
telugraficzirych pieniądze. Niekiedy ca* 
łe sumy—nieraz bardzo nawet wysoki8 
telagrafistki zmuszone są chować... pod 
podusz kę w ciągłej niepewuości, by coś 
z nich wie zginęło, bo potem będą stra 
caó 4 pensji. Czas, aby zarząd telegśfć 
fu w Łodzi sprawił dla Urzędu kasotx8 
dla przechowywania opłat ża depesze. 


TUTT CM n po apel. aj |--JD EE L L o ak R E = |+|] | NNW 


I znów noc, długa noc męki — Í 
oczekiwania nieświadomego. 

Broniłeś się przed rozkazem spa* 
trolowania terenu przed okopami, pola 
śmierci, i mnie wysłałeś, boś miał pras 
wo.. i przeczucie nad Tobą i w Tobia 
się chwiało... 

Przecież nie uszedłeś — nie uni 
knąłeś:; Przeznaczeniu. 

Dopędził Cię w dzień rozkaz nie* 
odwołalny patrolu. Rozkaz—zwiastun = 
końca. 

A ambicja nie pozwoliła się bronić: 

Wiedziałeś, że nio ujdziesz. 

Jeno dziecinne zadowolenie biło Ul 
się w. piersi i mózgu. 

Gorączkowo powtarzałeś: „Gdy £ 
patrolu nie wrócę, to porucznikowi pi 
ciu koron nie oddam"... 

| nie zwróciłeś pięciu koron, bo% 
my.. bez Ciebie wrócili! 

Po trzech dniach znaleźliśmy ci) 
Twoje w pełnym rynsztunku. 

Piersią lgnąłeś do ziemi, a rekur â 
zbrojnenii w karabin usiłowałeś vdep"lf 
nać się i powsiać.. 

Ale serce Ignąło do ziemi, seret 
macierzy. 

Do cichego, starego dwcz” 1 w Ł 
żyńskiem, ostatqia pamiątka po jedyna" 
świetne nadzieje rokujscyn arg |; 
malarzu, — Twoje szkicowniki i papin 
wiećć o śmierci zaniosły! 

K Domańsk: 


emie 
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Ciekawe jest również, ! dleczoge 
przekazy pocztowe na poczcie nadawać 
można tylko w godzinach spcejalnych, 
mie równomiernych z godzinami ogólnej 
Pracy w Urzędzie pocztowym. 


— Spawozdanie „Komitetu Dnia Sie- 
M. Przedsięwzięcia dochodowe dn. 18 i 
M XII. oraz 9 I. na rzecz domów siero- 
tych dały w rezultacie ogółem 280, 341 m. 
i36 ien, dochodu, 

©Z sumy tej wydano 21,428 mk., czy 
ty zysk przeto wyniósł 279, 474 mk. 16 £. 

Suma ta podzielona została pomię- 
dzy instytucje, jak następnje: Schroniska 
w. Stanislawa Kostki otrzymały ma- 
tek 139,177.16, Schronisko Tow. „Gnia- 
tdo“ 70,029 i Schronisko „Strzecha dzie- 
Bęc" 70,000. 


— Sprostowanie 

Ry przez reda:cją artykuł p. t. 

Niości dociera do nas* — został wła- 

Many do numeru wczorajszego tylko 
Przoz nieuwagę. 

— Egzaminy dla leśniczych. 


Na mocy uowego rozporządzenia mini- 
Meruitwa rola. i d. p, kaudydaci na leśniczych 
Winni przedstawić do egzaminu państwowego: 
djdowód ukończenia 21 lat, b) Świadectwa 
kończenia 4 klas szkoly Średn., ©) świad. od- 
jo 3- letniej praktyki lośnej, d) świad. ʻa- 

owania sią w głużbic i poma służbą, wydan» 
hu, władzo lodne, 
curriculum vitae, 
etatnieco roku rattyki. 

Bszaminy bia się odbywały dwa razy w 
Ka maju i wrzcóniu. Podania wbosić na- 

45) is W, R i D. P. W roku blożącyia odbę- 
tig egzaminy w miesiącu wrześniu. 


— Za Stow Spoż. „Zorza*. 


x W sali fabrycznej przy ul. Rokicińskioj 
b SI, Rod przawodnictwem p. F. Tomesaka, od- 
yy się doroczne ogółne gobrauie całonków 
tow. Bpożywców „Zorza“, 
Po ukonstytuowaniu wię prezydjum i od- 
Mylaniu protokułu z poprzedniego zebrania na- 
lerdzono przedatawione przez Zarnąd spra- 
Wozdanie aa rok ubiegły, które przedstawia sią 
atą pująoce 
Obrotu miało Stowarzyszenie Mk. 12, 413 
e. Czysty syak wynibał Mk. 297,886, ozton- 
ad Mosyło w dniu 31 grudnte 1,354, posiada 
aklspów kolonjalno-spożywczych, 1 reeźniczy, 
okaruie, masarnie, gospodarstwo rolne, dwa 
wiasne domy 1 próżny pise. 
Z czystego zyskuwyznacsonomi. na kapitał 
kulturalno-oświatowy Mk. 10,000, na budowę 
dcieła w Widzewia Ak. 11,000, zresztą Mk. 
1,13 fon. przeznaczono pa budową domu. 
Zatwierdzono budżet wydatków na rok 1021 m 
umie Mk. 3,664,500.— Postanowiono poryceya 
41 sąsiednim Stow. „Włała” ped nazwą , 


Zdyskwalifikowa- 
„Fala 


e) Świadectwo zdrowia, 
g) driennik nsyBności s 


Gowskie Stowarsysnonie JBpożywców”?. A siąk 
mono udziały s 250 Mk. na 1,000 Mk., wreszcie 
L. Rynkow- 


koano do zapadu L Gopocta, 
mę ponownie J. Millera, daniaka tT. Bor- 


— Samobójstwo. 
winem, przy ul. Dłuciej 148, odobrala 
sobie życie rrrez powieszenie K. Litkę. 

lyCzyna samobójstwa nie wyjaśniona. 


— Napady bandyckie. Na Piotra 
Loszczyńskiego Niciarniana 8, napadło 
wczoraj, w pobliżu parku 3 maja, trzech 
Ludzi, z których dwaj byli w mundurach 
kolnierskich, Przystawiwszy L. rewol- 
Wy do glowy, bandjci zrabowali kil- 

iset mk. i zbiegli bezkarnio. 

Do mieszkania M. Blaszkowskiego 
Drewnowska 80), wtargnęli 

kndyci w celach rabunku. 
Wszy mioszkanie, rabusie nie znaleźli 
leniądzy, to też, odchodząc, zemścili 
‘ena służącej E. Rozenowajg, której 
Bqdali kilka ran nożem, a nadto ucieka- 
4c przoz posesję przy ul. Drewnowskiej 

ugodzili nożem 14 letnią R. Lipszyc, 
czem zniknęli bez śladu. 


Ra Qdebrany łup Posteruakowy VIII 
mi 


W mieszkaniu 


wczoraj 8 
Splądrowa: 


4 Mlsarjotu, stoąc na posterunku O g. 

łano zauważył 3 ludzi, niosących tło” 
caki Na krzyk posterunkowago, zio- 
syfcy porzucili zdobycz I uciekli. W 
otoku okazała się różna garderoba, 
az biżuterja, własność dr. Raczyńskie= 
EO, zamieszkałego przy ul. Juljusza 13. 


Teut, muzyka 1 Sztuką, 
Teatr Miejski. 


„Papierowy kochanek” J. 
ro censch zwyczajnych. 
bie Jutro, w grodę „Wesele” Wyspiań- 
nas go w i obsadzie po znitonych ce- 
Eh din ai intaligenckich. 
+» Czwartek premjera „Białej reka- 
f St. Żeromsuiego. a 
aze salę Swietnie. 
twem ra reper(uzr naszej sce- 


ny we dą: sStromn 
a Hanka”, 
gdzie dotąd nie grana etana: 
edja K. Bleszyńskie ego; „Żołnierz kró- 
wej Madagaskaru“, Boewyborna kro- 
chwila Dobrzańskie CH 


żo i f -3 
soja] wloska Bracco ea pi 


3 Dalsiaj 
zaniawskiego 


Sztuka zapo” 


owoc" 


Z „iełdy warszawskiej. 
Basi RE Zj.—816—822 
ran ra a 
Funty szt, JE 3200, $ 
niemieckie — 12.80 


Ńeczna zabrania skeno 
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D odsziodnwania Kieme 


Daniosła konferencja w Hytho, 


KYTHE, 25 (PAT). Narady Brianda 
z Lloyd Qeordem odbywaią się w dal- 
szym ciagu. Dziś rano odbyły sie na- 
rady ogólne. Z kolei ma rastąnić dy- 
skusja nad propozycjami francuskiemi w 
"sprawie działań ekonomicznych i woj- 
skowych w zagłębiu Ruhr, co do których 
Berthelod złożył już memorandum. Mie- 
dzy Lloyd Georgem a Briandem panuje 
najzupełniejsza zgoda przekonań co do 
istoty zarządzeń, które są koniecznemi 
celem zmuszenia Niemiec do niezwłocz- 
nego wypłscenia odszkodowań. 


LONDYN, 25. (PAT). Həvəs. Kore- 
snondent Havasa donosi, że konferencja 
Lloyd Georga z Briandóm skończyła się 
o godz. 18.15. Ogólne wrażenie bylo 
zadawalnjące. Postanowiono, że Rada 
Najwyższa państw sprzymierzonych zbie- 
rze się w najbliższą sobotę w Paryżu. 
= by jednakże sytuacja strajkowa w 


Asgljit zmusiła Lloyd Georga do pozo- | 


stania w Londynie konferencia odbędzie 
się w Londynie. 

BERLIN, 25. (PAT). Poniedział- 
kowe berlińskie pisma donoszą, Że 
konferencja w Hythe stwierdzi la zu- 
pelną zgodność zapatrywań obu pre- 
mjerów w sprawie zastosowania 
dalszyoh środków przymusowych 
wobec Niemiec zwłaszcza co się 
tyczy okupacji zagłębia Ruhr. Z 
tego powodu zdenerwowanie w Ber- 
linie spotęgowało się. Spodziewają 
się dalszej bardzo silnej zniżki mar- 
ki na dzisiejszej giełdzie berlińskiej. 
Już od kilku dni kurs marki nie- 
mieckiej wobec dewiz zagranicznych 
znacznie się obniżył. W Nowym 
Jorku np. w sobotą spadł kurs marki 
niemieckiej z 1.54 na 1.34. 


Nowa propozycje niemieckie. 


BERLIN 25, (PAT). Havas.  Kore- 
spondent Havnsa donosi z pewnego źród- 
ła, że kontrpropozycje niemieckie zosta- 
ły wręczone 21 bm. wieczorem przed- 
Stawicielowi St. Zjedn. 

GDANSK 25. (PAT) „Danziger 
Noueste Nachrichten* donoszą z Berlina 
że ogłoszenie nowych propozycji nie- 
mieckich nastąpi dopiero we wtorek. 
Nowe propozycje niemieckie nie ustala- 
ją ogólnej sumy odszkodowań, przewi- 
dują natomiast tymczasowe rozwiązanie 
problemu reparacyjnego, gdyż rozwój 
niemieckiego Życia gospodarczego nie 
da sią przewidzieć na dłuższy okres. 
Możliwem jest uregulowanie tylko na 
kilka najbliższych lat. 

Co się tyczy strony finansowej, to 
nowe propozycje idą znacznie dalej, niż 
poczynione poprzednio w Londynie. Ra- 
ty roczne będą wyższe, ale rozłożone/na 
dluższy okres czasu. 

BYTOM 25. (PAT). Dzienniki 
berlińskie donoszą, ze w niedzielę 
wieczorem o godz. 10-ej rząd nie- 
miecki wręczył przedstawicielowi 
Stanów Zjednoczonych notę, zawie- 
rającą nowe propozycje w sprawie 
odszkodowań. Dziś w poniedziałek 
po południu min. Simons przedłoży 
treść noty parlamentowi. Nota 
składa się z 9 punktów. Wymienia 
ona sumę odszkodowańowiełe wyż- 
szą Od sumy, określonej przez Si- 
monsa Ww Londynie. Rząd niemiecki 
proponuje międzynarodową pożyczkę 
na zapłacenie pierwszej raty rocz- 
nej, przyjęcie długu państw sprzy- 
mierzonych zaciągniętego w Stanach 
Zjednoczonych oraz przyznanie aljan- 
tom części zysków w przemyśle 
niemieckim przez odstąpienie pow- 
nej ilości akcji przemysłowych. 

BERLIN, 25. (PAT).  Przewodni- 
czący niemieckiej komisji reparacyjnej 
w Paryżu, Berginan, złożył swój urząd 
ponieważ nio zgadza sią z nowemi ipro- 
pozycjami niemieckimi. 


Finansióci francuscy 6 6. Śląsku. 


LJON, 25. (PAT.) Radjo. Przed 
dwoma dniami odbyło się w Lionie 
araz finen- 


a ea a e 
— nnn A e O O W W W e a 


i bnn:owców, na 
Reysau wygłosił 
refarat o Q. Sląsku. Mówca domagał: 
się przyłączenia G. Sląska do Polski. 
Zebrani przyjęli przemówienie gorącemi 
oxlaskami. 


Pokój pomiędzy Niemcami 
a Ameryką. 

BERLIN, 24. (Polpress), Rząd 
Rzeszy niemieckiej wysłał bezpośred- 
nio do rządu St. Zjednoczonych pro- 
pozycję natychmiastowego zawarcia 
umowy pokojowej i wysłania do 
Waszyngtonu i Berlina poselstw. Z 
tego powodu berliński korespondent 
„Temps" oświadcza, że Niemcom 
chodzi o pobyt zmerykańskiego 
przedstawicielstwa dyplomatycznego 
w Berlinie w chwili, gdy zostaną 
uskutecznione nowe zarządzenia re- 
presyjne, omawiane obecnie na kon- 
terencji w Hythe. W kołach poli- 
tycznych Berlina przewidują, że nie- 
miecka propozycja zostanie przyjęta 
w Waszyngtonie przychylnie. 


Ruch moaarchistyczay w Niamczach. 


PARYZ, 25. (PAT). Dzienniki pary- 
skie omawiając nastrój panujący w Ber- 
linie stwierdzeją zgodnie, że ruch mo- 
narchistyczny znajdujący poparcie w 
parlamencie śród nacjonalistów s calą 
energią dąży do powołania do Życia 
swego rrądu. Pisma francuskie stwier- 
dzają, że pogrzeb b. cesarzowej obii- 
czony był na to, aby spotęgować ruch 
monarchistyczny przez wywołanie u 
tłumu sympatji dla b. cesarza i następ- 
cy tronu. 


handijowców 
deputowany 


sistów, 


«Polska i Sowiety. 


Przybysie delegacji sowisokiej, 


MINSK, 25. (PAT.) Spotkanie pol- 
skiej t sowieckiej delegacji dla repatrja- 
cii nastąpiło dn. 23 o godz. 9 wiecCz. 
według czasu środ<owo-suropejskiego 
w ŚStołpkach. Delegacji sowieckiej to- 
warzyszył do Stołpków, celem spotka- 
nia delegacji polskiej, przewodniczący 
rosyjsko-ukraińskiej delegacji p. Jordań- 
ski. przedstawiciel komisariatu uło- 
wego dla spr. zagr. p. Stange, oraz 
pułkownik Hempał s kilkoma członkami . 
delegacji wojskowej.  Delegację so- 
wiecką oczekiwał w Stołpkach przed: 
stawiciel min. spr. zagr. p. S'rzyński. 
Przedstawiciel komisarjatu spr. zagr. p. 
Stange powitał w krótkiem przemówie- 
niu delegację polską dla repatrjacji 
zaznaczając, że staraniom jego będzie 
ułatwienie delegacji prac. 

Radca Skrzyński skierował słowa ! 
powitalne do przewodniczącego delce» 
gacji sowieckiej p. lgnatowa. Fo obo- 
polnem zapoznaniu się, odbyła się krótka 
konferencja obydwu przewodniczących 
komisji, w której brali również udział 
obydwaj rrzewodniczący wojskowej ds- 
łegacji rozejmowej. Po ukończeniu 
przeładowania ba_aży i zmiany pociągu, 
delegacja sowiecka, w liczbie 32 osób, 
cdjechała przez Baranowicze do War- 
szawy, zaś delegacja polska przez Nie- 
gojałyje i Mińs« do Moskwy, gdzie przy- 
była dn. 24 bm Delegacja sowiecka 
przybyła do Warszawy dn. 25 bm. po- 
południu. 

WARSZAWA, 25. (B. Pr. NPR.) — 
Członkowie delegacji bolszewickiej dla 
spraw repatrjacji z p. Iśnatowem na 
czele złożyli dzisiaj min. spraw zagr. 
swe listy uwierzytelniejące. Praco de- 
łegacji potrwają kilka miesięcy. Dele- 
gacja nie posiada pełnomocnictw dla 
wprowadzenia w Życie artykułu 11 trak- 
tatu pokojowego, dotyczącego- zwrotu 
mienia. Dla wprowadzenia w życie 
tego artykułu będzie utworzona w Mo- 
s<wie komisja mieszana, która Dędzie 
miała swe przedstawicielswo w War- 
szawie. 


Targ wymienny. 


BRZEŚĆ LITEWSKI, 24. (Polpress). 
Z miejscowości pogranicznych nadcho- 
dzą wiadomości, że zgłaszają sią tam 
chłopi białoruscy; oraz przedstawiciele 
kooperatyw sowieckich i proponują len, 
akóry, słoninę,a wzamian żądają manu- 
faktury, zapałek, tytoniu i dobrych na- 
rządzi gospodarczych. 

W najbliższym czaste na pograniczu 
Białorusi ma Być utworzony starog 
aunktów ealnech. 


I 


Wsłza greckoa-turecka. 


ATENY 25. (PAT) Rad. W miej- 
scowości Jzysmid nieprzyjaciel próbował 
zbliżyć się do naszych linji. Został jed- 
nasże odrzucony.  Zródła tureckie do- 
noszą o gromadzeniu się sił albańskich 


| w liczbie kilku tysięcy na froncie Epiru. 


Albańczycy umacniają swoje pozycje, a 
cera, są przez oficerów tureckich. 
ywizja ateńska odparła zwycięsko ata- 
ki wyborowych pułków kemalietów. 
ATENY 25. (PAT). Rad. Sfery 
kierujące wojskowe, planują przeprowa- 
dzenie ofensywy na Konstantynopol, 
którego zajęcie byłoby dla Grecji po- 
ważnym sukcesem moralnym i stanowi- 
łoby doniosły punkt oparcia dla polityki 
gospodarczej i wojskowej. 


O porozumienie angla-irlanazkie, 


LONDYN, 25. (PAT.) Reuter do- 
nosi, że lord Dreby udał się w ubiegłym 
tygodniu do irlandii, aby konf:srowąać z 
tamtejszemi wybitnemi osobistościami, 
między innemi z przedstawicielami wy- 
sokiego kleru. Wizyta ta, jak sądzą, 
mg na celu doprowadzenie do pokoju 
między Iriandją i Anelją. 


Plebiscyt w Tyrolu. 


INZBRUK, 25. (PAT). Havas. — 
Plebiscyt w sprawie przyłączenia 
do Niemiec odbył się dziś w całym 
Tyrolu. Wyniki plebiscytu w oka- 
licy Inzbruka wykazują znaczną 
większość za przyłączeniem do Nie- 
miec. 


Strajk w Angliji. 


| Konfiikt będzia wkrótce zlikcidówany. 


LONDYN, 25. (PAT). Hav. Według 
„Daty Mail* w kołach politycznych Bpo- 
dziewają się, 2e w najbliśszym czasie 
nastąpi rozwiązania konfliktu górniczego. 
Właściciele kopalń i delegaci robotników 
zbiorą się dziś. Na zebraniu właściciela 
kopalń zaproponują tymczasowy plan 
eksploatacji kopalń na okres depresji 
przemysłowej. Następstwa  kontliktu 
dają się odczuwać coraz dotkliwiej. 
Bezrobocie wzmaga się. 
"HZ 


Ze stolicy i z kraju 


Olbrzymi pożer lasu. 


LWOW, 25 W ubiegłym tygodniu 
w gminie L"szniów koło Brodów, dwaj 
dziesięcioletni chłopcy, pasąc bydło na 
łące, roznieci!| ogień, Celem ogrzania 
sie. Od płomieni zajęła się sucha tra- 
wa na łące, a etąd ogień przeniósł się 
do poblis=iego lasu i w ciągu kilku go- 
dzin objął przestrzeń 160 hektarów, 
które spal ły się doszczętnie. Pożar 
trwał prawie dwa dni, a lung było wi- 
dać w promieniu o! :oło 50 kim. Na. 
ratune!: lasu pospieszył posterunek po- 
licji w Leszniewie, oraz ludność oXolicze 
nych wsi; którzy ogień zlokalizowalł. 
Splonęło 160 hektarów lasu, z czego 80 
należy do gminy w L=szniewie, a 80 do 
Spółki budowlanej w Brodach. 


Nowe podafki. 


WARSZAWA 25. (B. Pr. NPR). — 
Ministerjum Skarbu wniosło do Sejmu 
projekt podwyższenia podatku grunto- 
wego i podymnego (włoścjańskiego i 
dworskiego), tudzież od nieruchomości, 
położonych w osadach, utworzonych z 
miast — o 900%; nadto Min. opracowało 
projekt podatku transportowego oraz od 
czynności i obrotów giełdowych. 


Wiadomości telegraficzne. 


(—) Polacy brazylijscy przysłali na 
ręce rządu polskiego serdeczne wyrazy 
pozdrowienia dla Ojczyzny i wyrazy 
przywiązania i miłości dla Polsk. 

(—) Minister spraw zagranicznych 


Sapieha wyjechał do Rzymu. Zastępuje 
go premier Witos. 
(—) W Rydze ajenci  tuteiszego 


przedstawicielstwa sowieckiego usilnie 
skupują walutę polską. 

(—) Z Moskwy nadchodzi wiado- 
mość, ża Cziczerin polecił Krasinowi 
wybadać grunt co do podróży Lenina 
do Londynu. Celem tej podróży ma 
być obznajmienie kół politycznych | 
rsądowych angielskich z wielkim poli- 

cznosekonomicznym programem odbu- 


ewy Rosji. 


Komunikat. 

Tymesacowy Komitet Organi- 
pacyjny T-wa Przyjaciół Francji 
podaje niniejszoem do wiadomości, 
ià w owwartek, dn. 28-go b. m. o 
godz. 8-ej wieezór, w sali posie- 
dzeń Rady Miejskiej przy ul. Po- 
morskiej nr. 16, odbędzie się odczyt 
pod tyt. „Rola i znaczenie Francji 
w dziejach cywilizacji powszechnej“ 
p. generała  Moinville, dyrektora 
wyszkolenia przy DOG. w Warsza- 
wie, który umyślnie w tym celu 
przyjeżdża do Łodzi. 

Bilety wejście w cewie mk. 80, 
50 i 100, otrzymać można od po- 


NE 48. 


iewicza 


ul. Sienk 


r? W 


Z-ga SERJA 
i dokończenie 


niedsiałku w księgarni M. Arcta, 

przy ul. Piotrkowskiej nr. 105, zaś 

H dniu odczytu przy wejściu na 
ę. 


Zebrano w dniu Górnego Śląska 
dn. 18 marca r. b. oprócz ogłoszo- 
nych poprzednio: 

1) zorganizowana przez Ligę Kobiet 
Polskich Pogotowia Wojennego sprzedaż 
znaczków i miljonówek dała wynik na- 
stępujący: przy stoliku Nr. 1 na Placu 
Wolności mk. 16626.—, stolik N. 2 na 
Zawadzkiej mk. 86132.—, stolik Nr. 3 na 
rogu Cegielnianej i Piotrkowskiej ma- 
rek 11928 fen. 50, stolik Nr. 4 w Wi- 
dzewie mk. 3888,— stolik Nr. 6—ma- 


UWAGA? Każda serja 
"RWE 06, ANEREN eI 


„P RAC A"— 26 kwietnia 168 r, 


ZJO RYZ 12 


rek 16500—, stolik Nr. 6 przy cukierni 
Gostomskiego mk. 17668, oraz mk. 10248 
fon. 60, stolik Nr. 7 obok cukierni Ul- 
richsa mk. 27570.—, stolik Nr. 8 na ro- 
gu Przejazd i Piotrkowskiej mk. 28578.— 
tamże mk. 13068 fen. 50 przy stoliku 
Nr. 8, stolik Nr. 10 róg Andrzeja i AI. 
Kościuszki mk 8987 fen. 50, stolik Nr. 11 
mk. 6423.—, stolik Nr. 12 róg Piotrkow- 
skiej i Nawrot mk. 50898.—, stolik Nr. 18 
mk. 4108.—, stolik Nr. 14 — mk. 9049 
fen. 50,—stolik Nr. 16 róg Piotrkowskiej 
i Placowej mk. 18548 fen. 50 p. W. Ku- 
cińska mk. 800. Z sum tych wpłynęło 
do Komitetu Plebiscytowegó Okr. Łódzk. 
za znaczki i nalepki Mk. 198756.— oraz 
za losy loterji Miljonówek mk. 39020.— 
ogółem czyni mk. 287776.-- 

2) zebrane w dzielnicy Goyerowskiej 


M 113, | 


za znaczki i nalapki od 13 do 25 manra 
p. b. i przekazane przez Bank Polskich 
Kupców i Przemysłowców Chrześcijan 
za pośrednictwem P. P. S. i B. Micheli- 
sów mk. 50186.— oraz bezpośrednio do 
kasy Komitetu 8 rub. papier, I TU 
grebr. i 168 kop. miedzią. 

Sumy te wpłynęły do miejscowegi 
Komitetu Plebiscytowego. 


2 życia organizacji N. P Re | 


Zebrania ogólne dzielnicy 

Wodnej. | 

W środę, d. 27 bm. o g. 7 w. ols | 

będzie się w klubie NPR  (Piotrkowskś | 

91) ogólne zebranie wszystkich członków 
dzicln. Wodnej. Sprawy ważne. 
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Dobrze oqtolczone szwaczki tamuchów 


potrzebne u J. Szwarc, Nowomiejska 19, front, I p. 


„Kino DOM LUDOWY, ul. Przsiazó Ho 34. 


©d wtorku d, 26 kwietnia do niodzioli d. 1 maja włącznie 


NIEBY WAŁA SENSACJA. 


Największa i najzmakomitszą gwiazda kiRomatograliczna, 
Jwmólowa ekrazu, ASTA NIELSEN w pięknym 6 aklowym 


dramacie życiowym 


| „SZAL“ 


| 
weillug dzieła slypaego pisarza skandynawskiego ALGU- j 
STA STRINPERGA aut. „OJGA”. 


Przopiękne dekoracje. 
CENY MIBJSC NISKIE. 


Doskonała gei 


W dni powszednie specjalna zniżka. 


145. 


Ceny zmżone! 


Lecznica chorób zębów 
Lokarza-dentysty M. PRUSS 
Piotrkowska 


BE" Dia klasy robotniczej. 


Za piombowanie oras wprawianie zębów 
opłata podług taksy. 
CETO IVA TTALIYM e TEA 


Nasiona Cokuli, Kalafiorów I Kiolatów 
nadeszły w większych ilościach z Francji 
do składów M Jasińskiego 


prowadzonych od 1970 r. w lączycyt wŁodzi, ul. Andrzeja X 10. 
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wydaną z P, K 


Cenniki bezpłatnie! 


Ohoroby kobiece i akuszorja 
Rozwadowska Nie. | 


Rołnierza 
i 04 tuzin mk. 75. 


oraz kołnierze gnrizowe 
po cenach tanich 


ź 
Ugłoszenia d obne. 


powie J 
A? czasowy dowód osobisty. wys = 


arczewski Loonard zacubił l6 
gdłymacją chlebowa., wydań 

na 2 osoby. 16051 
Í ewazdowski Leon z gubil pas 
d zzport niamiccki, wydany " 
Łodat 1532-39 


Pracownia obuwia 
Adema Walnsa, Rzgowska X 15% 
poleca gelewe męskie, damski 
oduwie, znane Ze swa! dob 00% 
Przy muje obatajanki, Ceny umiei 
korsie. 1452- 
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